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Zagadnienie  konsolidacji  polskich  
drzewiarzy.

(Dokończenie.)
Bardzo ważną dalszą cechą przemysłu drzewnego, 

że zasadniczo nie jes t  on pionowy czyli nie o p ro ­
dukcji łańcuchow ej,  tj. gotowych dla konsumenta pro­
duktów nie otrzymuje się przez coraz to wyższą ale 
następnego rzędu przeróbkę, tylko każda gałąź musi za­
czynać od surowca, conajmniej od półfabrykatu.

Powyżej podane punkty wskazują, że drzew o jest 
tym ciekawym objektem przemysłowo-handlowym, które 
nie poddaje  się praw om  ekonom icznym  cen tra lizac ji  
przem ysłow ej i handlowej ani w k ie runku  pionowym 
ani w poziomym. Centralizacja możliwa jest tylko w pe­
wnych określonych wypadkach. Zrozumieć też łatwo, 
że bardzo tuAvazne są zagadnien ia  Jcomunikacyjne, a to 
dotyczy taniości.

II. W zajem ne in te re sy  drzewiarzy.
Przedewszystkiem w znaczeniu, o jakiem traktują 

niniejsze rozważania, drzewiarzami są osoby, mające do 
czynienia jako przedsiębiorcy z drewnem przemysłowo 
czy handlowo, od miejsca jego produkcji włącznie aż 
do oddania g o  ostatecznie na k o n s u m c j ę .  Zatem 
drzew iarzam i są  właściciele l a s ó w ,  przem ysłow cy 
drzewni i kupcy drzew ni. Kupcami drzewnymi są nie 
tylko ci, którzy kupują drewno i mają je na składzie, 
by odstąpić je konsumentowi, ale również ci, którzy wy­
wożą drewno zagranicę, oraz wszyscy pośrednicy handlowi 
w drzewie. Podział taki na trzy grupy jest istotny, 
wyjątkami są takie wypadki, by właściciel lasu był prze­
mysłowcem, a przemysłowiec kupcem. (Tak też idea 
zwołania kupców i przemysłowców drzewnych do War­
szawy obejmuje powyższe trzy zawody).

Grupy wskazane tworzą jeden obóz, któremu prze­
ciwstawia się obóz konsumenta drzewnego, obóz znacznie 
większy. Zasadą wspólną grup jest, jak zawsze, zdobycie 
maksimum zysków. Każda zatem grupa szuka udogodnień 
w wykonywaniu swych interesów w drzewie, czyli szuka 
ułatwień zdobycia maksimum zysków. Otóż w tych 
staranich grup wychodzą na jaw zasadnicze różnice, 
a nawet krańcowe sprzeczności. Jaskrawo występuje to 
w postulatach, dotyczących państwowej polityki celnej 
i taryfowej.

/

Weźmy więc pod uwagę s to su n ek  poszczególnych 
g rup  w obec zagadnienia  ek sp o r tu  i im p o rtu .  Przed­
tem jednak przypatrzmy się, czy w takich żądaniach wobec 
ceł i taryf są różnice wśród samych wymienionych grup. 
Musimy tutaj pominąć skrajności, czyli wyjątki, a tylko 
uwzględnimy rzeczy zasadnicze. Właściciele lasów wobec 
ceł nie wykazują żadnych różnic, ale co do taryf, —  to 
sprawa zawisła od położenia lasu względem zagranicy 
czy centrów konsumcyjnych, i tutaj dla jednych taryfy 
mogą być zagadnieniem piekącem, dla drugich obojęt- 
nem, lub mniej ważnem. Sprzeczność jest wyjątkową.

Przemysłowców drzewnych w sprawie omawianej 
należy podzielić na tych, którzy produkcję rozpoczynają 
tylko od przeróbki surowca, zwykle nie doprowadzając 
dalej jak do wyrobu półfabrykatów (materjały tartaczńe, 
masa papierowa, celuloza i t p.), oraz na takich, którzy 
produkcję mogą zaczynać (i zwykle zaczynają) od pół­
fabrykatów, doprowadzając najczęściej aż do zupełnie go­
towych wyrobów. Pierwsza grupa to są zakłady prze­
mysłowe : tartaki, fabryki miazgi papierowej, wełny drze­
wnej, fabryki chemiczne celulozy i destylacyjne, nastę­
pnie produkcja ciesielska leśna i domowa (np. progi 
kolejowe, słupy telegraficzne, produkcja rezonansowego 
drewna). Do drugiej grupy należy cały przemysł budo­
wlany od produkcji zwykłych materjałów budowlanych, 
aż do meblarstwa włącznie, następnie przemysł koło­
dziejski i kumunikacyjny, bednarski oraz specjalny (wy­
rób sprzętów, galanterja drzewna). Pierwsza grupa wo­
bec eksportu wystąpi z żądaniem ograniczeń tylko co do 
surowca, druga tymczasem również wobec oksportu pół­
fabrykatów.

Grupę kupców drzewnych podzielić należy na trzy 
branże: eksporter, detalista czyli właściwy kupiec, i po­
średnik. Wśród eksporterów niema różnic wobec pań­
stwowej polityki celnej eksportowej, ale zato są wybitne 
różnice wobec polityki taryfowej, o ile państwo, co zwy­
kle zachodzi, nie traktuje równomiernie wszystkich pun­
któw eksportu. A wiedzieć należy, że eksporterzy zasa­
dniczo są przywiązani do poszczególnych punktów.

Dla utrzymującego skład handlowy, detalisty, jest 
właściwie obojętny eksport i import, byle tylko miał po­
daż i zbyt. Podobnie jest z pośrednikami handlowymi 
Na temat rozpatrywany więc różnic zasadniczych niema 
wśród detalistów i wśród pośredników.

Każdy jest za najwyższą podażą tego towaru, który 
jest dlań surowcem pracy, czyli który kupuje, a za naj-
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m niejszą podażą  tego, jaki produkuje , czyli sprzedaje . 
A więc:
z a s a d n ic z e  u s t o s u n k o w a n ie  s ię  p o sz c z e g ó ln y c h  g ru p  drze> 
w iarzy do  w a ru n k ó w  e k s p o r tu  a  im p o r tu  w yp ad a  n a s t ę p u j ą c o :

właściciel lasu 
przemysłowiec masowy 
przemysłowiec specjalny 
ekspor ter  
detalis ta

eksport 
tak  

sur. n ie  
sur. i półf. n ie  

ta k  
(obojętny)

im port 
n ie  

sur. tak  
sur. i półf. tak  

(obojętny) 
tak

konsum ent n ie  tak
Pośrednik  w handlu  drzewnym zajm uje stanowisko najwię­

cej zbliżone do stanowiska detalisty-

Zatem  w polityce eksportow ej czy im portowej w ca- 
łem  sp o łeczeństw ie  są trzy obozy:

za  o b a ję tn e  p rz ec iw
eksport w łaśc .  la su  d e ta l i s t a  k o n s u m e n t

e k s p o r t e r  p rz e m y s ło w ie c  wobec
\ surowca wzgl. i pół­

fabrykatu.
im port k o n s u m e n t  d e ta l i s t a  e k s p o r t e r  w łaśc ic ie l  l a su

p rz em y s ło w ie c  wobec 
surowca wzgl. półfa­
brykatu.

Jeże li  tylko zważymy, czem  jes t  su row iec  wogóle 
w pracy i jakie zabiegi robi się, by go uzyskać na jdo ­
godniej i najtaniej, a rów nocześn ie  uwzględnimy interesy 
właścicieli  lasów, nigdy nie pogodzim y tych o s ta tn ich  
z przem ysłow cam i, a również przem ysłow ców  pierwszej 
grupy z przem ysłow cam i drugiej grupy. W szelka w spół­
p raca  jes t  tu wykluczona. Obozy racze j w zajem nie  będą  
s ię  zwalczać. Grupa kupców  drzew nych, eksporterów, 
de ta lis tów  i pośredników  jes t  m inim alna i s tąd to  w w alce 
obozów, poprzednio  wymienionych, bez  znaczen ia  pozo­
s taną . D ecydu jącem i będą  tutaj szerok ie  koła konsu­
m entów.

Że do tąd  w P o lsce  n ie  wystąpiły na tle powyższem 
różnice, to zaw dzięcza  się  na szem u  zam ięszan iu  pow o­
jennem u, wielkiej podaży su row ca  przy rów noczesne j  
m ałe j konsum eji oraz n iem ożnośc i tech n iczn e j  lub finan­
sowej uruchom ien ia  wszystkich zak ładów  przem ysłow ych, 
a również wskutek dość  oględnej polityki państwowej 
w c łach  i taryfach, ponad to  wskutek pośw ięcania  in te ­
resów  w łasnych  na rzecz  do b ra  państw a i w skutek  n ie ­

z rozum ieniu  w łasnej sytuacji, co też  było pow odem , że 
do tąd  nie pow sta ły  odpow iedn ie  organizacje . Różnice 
pom iędzy grupami wystąpią jednak, a to  tern prędzej,  
im szybciej nas tąp i  ich  konsolidacja .

Z w rócić  należy uwagę rów n ież  na ró ż n ic e  s p o ­
łe c z n e .  R ozum iem  tutaj s tanow isko  1) spo łeczne ,  2 )  kul­
tu ra lne  3)  n a rodow ośc iow e  i 4)  narodow e. Jeże li  uprzy- 
tom nim i sobie, jakie są nas tęps tw a , czy w łaścic ie lem  
lasu jes t  ch łop  czy s ta ra  rodzina m agnacka, państw o 
czy rab u ś  ekloatacyjny, nas tępn ie  odpow iednio  za s to ­
sujem y podz ia ł  do  p rzem ysłow ców  drzew nych, nie potrzeba  
wykazywać, jakie są różn ice  i jakie n as tęps tw a  wynikają 
ze s tanow iska  spo łecznego , kulturalnego i narodow ego. 
N ies łychanie  ważnym jes t  podzia ł  w łaśc ic ie li  lasów w ed ług  
kastow ości.  W ażna też  dla zagadnien ia  organizacyjnego  
jes t  sp raw a narodow ośc i .

Przy różn icach  spo łeczn y ch  m ożna  pom inąć  kup 
ców i eksporterów  oraz  p o ś re d n ik ó w ; w tym wypadku, 
jak również w obec  przem ysłow ców , zas to so w ać  raczej 
należy reg jonalny  pod z ia ł  Polski, za tem  według okręgów. 
Na tej podstaw ie  dzieląc , o trzym am y w każdym  okręgu 
przybliżone warunki dla poszczegó lnych  grup om aw ianych.

R óżnice sp o łeczn e  w zagadnien iu  konsolidacji d rze -  
wiarzy najw ażnie jszą  ro lę  odegra ją  nietylko w organizacji 
grup ze  sobą, ile już w organizacji każdej grupy w sobie. 
R óżnice spo łeczne ,  ze w zględów towarzyskich, p sy ch o lo ­
gicznych, kulturalnych, no i m aterja lnych , wywołują wza­
jem ną n ieufność  i n ienależyte  trak tow anie  się, a są 
naw et w stan ie  wywołać walkę bezw zględną (np. po ­
m iędzy wielkimi w łaśc ic ie lam i lasów  a małymi).

Zastanów m y się wkońcu nad w a r u n k a m i  pracy , 
czyli warunkam i eksp loatac ji  w P o lsce .  A bstrahu ję  tutaj 
od różnego us taw odaw stw a w Polsce , zwłaszcza, że to 
chyba ustąp i z czasem , pom ijam  też różną podaży rąk do 
p racy  oraz różny sposób  trak tow ania  pracy, a biorę pod 
uwagę tylko —  1) warunki kom unikacyjne, — 2) różnice 
ga tunkow e drzew a i —  3) jakościowe; — 4) różnice 
m ajątkowe; —  5) kulturę techn iczną . Na podstaw ie  po­
wyższych punktów rozpa trzm y najpierw właścicieli lasów 
pom iędzy sebą . Pod  w zględem  kom unikacyjnym  trzeba 
rozróżnić  lasy po łożone  blisko, a da leko od cen trów  kon- 
sum cyjnych  czy handlow ych, nas tępn ie  wyróżnić należy 
Karpaty (Po łudniow ą M ałopolskę) oraz Kresy W schodnie

Zastosowanie cienkich pił trakowych.
(Ciąg dalszy).

Autor cytowanego artykułu s tw ierdza  dalej, że 
c ienkie  piły m ogą być mniej rozw iedzione  niż grube, 
nie poda jąc  żadnego  uzasadn ien ia  w tym względzie. P rak­
tyka jednak  wykazuje przeciw nie. W szystkie bowiem  
c ieńsze  piły, tj. poniżej 2,1 m m . grubości,  a zw łaszcza 
piły powyżej 140 mm. szerokości są  w ichrow ate  i w ym a­
gają d latego daleko  większego rozw iedzenia , niż piły 
grubsze, o ile nie chcem y, aby piły się  zacinały  w d rz e ­
wie. Co do  w ichrow atości c ieńkich  pił zyskał piszący 
te  s łow a n iezb ite  p rzekonan ie  przy odbiorze około 25 
tysięcy różnych grubości pił ta r tacznych  i po dok ładnych  
b adan iach  większej liczby tychże. W danym  wypadku 
piły pochodziły  z p ierw szorzędnej fabryki i były sporzą­
dzone  z doskonałe j lanej stali tyglowej. Pokazało  się 
jednak, że  prawie wszystkie piły poniżej 2,1 m m. gru­
bości były bez  winy fabrykanta  w ichrow ate  i posiadały  
na swym b rzeszczoc ie  m nie jsze  lub większe zgrubienia. 
P rzy badan iu  stali wyjaśnił dyrek tor  w spom nianej fabryki, 
k tóra do s ta rczy ła  b lach  s talowych do fabrykacji pił, że jest  
p raw ie n iem ożliw em  sporządz ić  bez  jakichkolwiek b łę ­
dów blachy poniżej 2,5 mm. grubości.  Do tej ujem nej 
strony przy walcowaniu rozżarzonych  b lach  w w alco­
w niach stali dochodzą  jeszcze  n iedok ładnośc i  przy dalszej 
fabrykacji, a m ianow icie  przy wygładzaniu  arkuszy p o ­

m iędzy dw om a p iaskow cam i. C ienkie arkusze  gną 
się  przy tem  bardzo  łatwo, wskutek czego powstają 
n ierów ne grubości arkusza  i jego w ichrow acenie .  S p ra ­
wa przedstaw ia  się  tu m niejw ięcej tak samo, jak gdy­
byśmy ęhcieli cienką 8 m m. desk ę  przepuśc ić  przez 
s trugarkę, ce lem  dok ładnego  i rów nego heblowania. 
Wynika w ięc z tego, że c ienkie piły musimy szerze j roz­
w odzić niż grube, i wskutek tego tracim y spodziewany zysk 
przez  zm niejszenie  straty na m aterja le  wskutek prze tarcia .

N ieekonom iczność  zas tosow ania  c ienkich  pił w tar- 
taczn ic tw ie  potw ierdzają  jeszcze  n as tępu jące  d o św iad ­
czen ia  p rzep row adzone  p rzez  au tora  n in ie jszego  a r ­
tykułu :

1. Poniew aż cienkie  piły łatwiej się wyginają niż gru­
be, m uszą  być one  sze rsze  niż te  os ta tn ie

2. Szerok ie  jednak  piły m uszą  być w skutek błędów  
przy zak ładan iu  w ram ę  szerzej rozw iedzione c e ­
lem uniknięcia  zac inania  się b rzeszczo tów  w drzewie.

3. Piły c ienkie  m uszą  być je szcze  d latego szerzej roz ­
w iedzione niż grube, że są od  tych osta tn ich  b a r­
dziej obarczone  błędami, jak w ichrow atość  w zgru­
b ien iach  itd.

4. Jak  praktyka wykazuje, s z e ro k o ś ć  ro z w ie d z e n ia  
m u s i  w z ra s ta ć  w je d n a k o w y m  s t o s u n k u  z s z e r o ­
k o śc ią  piły . Jeżeli  naprzykład przy 150 m m. s z e ­
rokiej pile szerokość  rozw iedzenia  wynosić musi 
0,6 m m . na każdą stronę, to przy szerokości piły 
75 mm. wystarczy tylko 0,3 mm.
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a resztę ziem polskich. Po jednej stronie mamy dogod­
ne warunki komunikacyjne, a conajmniej możliwe, po dru­
giej zaś stronie upośledzenie.

W punkcie 2) odróżnić należy Polskę Północną 
(Pomorze), Środkową, Południowo-Wschodnią, Małopolskę 
i góry Karpaty. W każdym z tych odróżnionych okrę­
gów albo występuje tylko jeden gatunek albo jeśli kilka, 
to jednak brak jest gatunków gdzieindziej w Polsce ma­
sowo spotykanych.

Co do jakości drzewa, poważną rolę odgrywają 
nawet lokalne różnice. Zasadniczo najgorzej jest tu sy­
tuowany cały pas Polski środkowej, od wschodu na zachód.

Pod względem różnic majątkowych nie będę mówił 
o sile majątkowej zasadniczo, tylko zwrócę uwagę na 
ilość posiadanego lasu. Spotykamy w Polsce pod tym 
względem i lokalne różnice, gdzie las wielkiego właści­
ciela jest obok małego, ale ogólnie przyjąć należy, że 
im lasy występują na większych obszarach, tern więksi 
są ich właściciele (puszcze i Karpaty).

Z wszystkich punktów powyższych patrząc się na 
różnice, występujące pomiędzy właścicielami lasów, osta­
tecznie sprzeczności nie widzimy; jednak postulaty te 
same są w różnym stopniu aktualne, a nawet oddzielne. 
Nie dozwala to zatem na harmonję i utrudnia współpracę.

Podobnie rozpatrując przemysłowców drzewnych, 
stwierdzić musimy, że ze względu na położenie komu­
nikacyjne zakładu przemysłowego występują bardzo wiel­
kie różnice. A jest rzeczą dla zakładu najważniejszą, 
bo idzie o łatwość dostawy surowca i odstawy produk­
tów do centrów wewnętrznych i zagranicy. W  tym wy­
padku mogą łatwo okazać się sprzeczności pomiędzy 
poszczególnemi przedsiębiorstwami. Np. Bydgoszcz 
z przyczyn, należących do przeszłości, ma świetnie roz­
budowany przemysł drzewny; obecnie, wskutek zmienio­
nych warunków, by utrzymać się, musiałaby mieć spe­
cjalnie uwzględnione przez państwo warunki komunika­
cyjne. W tym zaś razie mogłoby się to okazać łatwo 
sprzeczne z interesem innych zakładów przemysłowych, 
położonych w pobliżu centrów surowca, o ileby z tego 
centrum, dzięki ulgom taryfowym, dozwolono wywozić 
surowiec masowo.

Ze względu na różnice gatunkowe drzew i jakoś­
ciowe niema sprzeczności w przemyśle drzewnym, jednak

interesy są oddzielne Ze względów majątkowych i kul­
tury technicznej trudno oczekiwać harmonijnej współ­
pracy. Powyższe odnosi się i do przemysłu drzewnego 
specjalnego, tylko że tutaj oddzielność interesów uwy­
datnia się znacznie silniej.

Pod tym samym względem rozpatrywać eksporterów, 
kupców i pośredników drzewnych niema potrzeby, gdyż 
jest t o  zrozumiałe, a , ,pozatem“ warstwa t a  jest 
najmniej liczną.

SPRAWOZDANIA HANDLOWE.
Z RYNKU KRAJOW EGO.

Wśród spraw, mających poważniejsze znaczenie dla 
naszego handlu wewnętrznego jak też eksportowego, 
wyłoniła się ostatnio kwestja podkładów kolejowych, na­
stręczająca bardzo dużo kłopotów. Zbyt do Niemiec 
zmalał w ostatnich dwóch miesiącach prawie do mini­
mum z powodu znanego postanowienia niemieckiego to­
warzystwa kolejowego, które to postanowienie idzie w kie­
runku ograniczenia importu z zagranicy, co w pierwszym 
rzędzie odnosi się do Polski, będącej ostatnio największym 
dostawcą podkładów kolejowych.

Z drugiej strony widzimy, że też i P. K. P. ogłosiła 
wysokość swego zapotrzebowania na rok 1927, redukując 
dotychczasową cyfrę 5 milj. sztuk na 2,5 milj., z czego 
na dyrekcję wileńską przypada około miljona, na radom­
ską, poznańską i gdańską po 600.000. Położenie w han­
dlu podkładami stało się o tyle przykre, o ile ostatecznie 
P. K. P. przeszła do systemu udzielania zleceń dyrekcjom 
lasów państwowych. W ten sposób wytworzyły się sto­
sunki całkiem nieprzejrzyste i niedające się utrzymać na 
dłuższą metę. W chwili obecnej niema też mowy, by 
firmy prywatne uzyskały dostawy na podkłady bez wzglę­
du zarówno na ich warunki, jak też na wartość danego 
przedsiębiorstwa, ponieważ dyrekcje lasów państwowych 
są w stanie ofiarować każdorazowo całą ilość wymaga­
nych podkładów. W tej łączności chcielibyśmy zwrócić 
uwagę na licytację w wileńskiej dyrekcji P. K. P., obej­
mującą 750.000 sztuk podkładów. Najniższą cenę zro­
biła oczywiście wileńska dyrekcja lasów państwowych 
w wysokości 4,60 zł. za sztukę. Dyrekcja biołowieska 
żądała cenę 4,94 zł., ofiarując około 500.000 sztuk. Fir-

5. Grube piły pozostają dłużej ostre niż cienkie i wsku­
tek tego muszą być rzadziej ostrzone.

6. Grube piły dozwalają bezsprzecznie na szybszy pod- 
suw niż cienkie i wskutek tego zwiększają znacznie 
wydajność traku.
Zysk na m aterjale tartym przy użyciu cienkich 

pił redukuje się  prawie do zera, jak to wykazują na­
stępujące próby. W wypadkach tych przyjęto, że cienkie 
piły, przy traku poziomym, były rozwiedzione tylko o 1/10, 
przy traku stojącym zaś o 2/10 mm. więcej, niż grube, 
począwszy od 2,1 mm. grubości w górę. Podobnie przy­
jęto przekrój bloków tartacznych jako zupełnie okrągły.

1. Trak p oziom y : do przetarcia użyto kloc dębowy 
o średnicy 63 cm., długości 2 mtr., a miąższości 0,02 m s. 
(włącznie z korą). Podsuw wynosi 1,2 m. na minutę.

a) Grubość pił 2,2 mm., szerokość rozwarcia 1 mm., 
razem zatem szerokość straty na rzezie — 3,2 mm. — 
Wynik przetarcia przy 23 rzezach :

29 dykt 8 mm. grubości =  232 mm. grubości
1 tarcica 45 mm. „ =  45 mm. „
1 tarcica 50 mm. „ — 50 mm. „

r a z e m  327 mm. grubości
32 rzezy* każdy 3,2 mm. szerokości, dają razem 

grubość 102,4 mm. Otrzymujemy zatem dla drewna 
użytkowego (łącznie z rzezami) g ru b o ść  429,4 m m . 
Łączna powierzchnia wytartych dykt i tarcic wynosiła 
26,56 m2. Wydajność poziomego traku wynosiła w 7 V*

godzinach 90 m2, czyli 12 m2 na godzinę. Koszta prze­
tarcia wynosiły na godzinę 15 M. W naszym wypadku 
zatem koszta przetarcia 26,56 m 2 wynosiły

b) Grubość pił 1 , 8  mm., szerokość rozwarcia 
1,1 mm., razem zatem szerokość rzezu 2,9 m m . Wynik 
przetercia przy ilości rzezów jak wyżej : 
łączna grubość drewna użytkowego jak p d  a 327 mm.

„ szerokość rzezów 32 X 2,9 . . . . 92,8 mm. 
razem grubość chewna użytkowego łącznie z rzezami 419,8 mm.

Otrzymujemy zatem w tym wypadku zysk na d rew nie  
użytkowym przy 1,8 mm. grubych piłach

429,4 — 419,9 — 9,6 m m  grubośc i deski, 
co przy szerokości deski 46 cm. i jej długości 2 mtr. 
wyniesie 0,0088 m s zysku na materjale, co przy cenie 
450 M. za 1 m3 wyniesie 3,96 M. zysku. W wypadku 
jednak zastosowania 1,8 m m .  grubych pił musimy zmniej­
szyć podsuw z 1,2 m. na 0,9 m/min., jeżeli uwzględnimy 
obecną stratę na szybkości przecierania, to otrzymamy, 
że koszta przetarcia wymienionego drewna użytkowego 
wynoszą :

5 2 , 2  0 9—  =  44(26 Czyli 
44,26 — 33,20 — 11,06 M. więcej, niż przy 2,2 mm. 
grubych piłach.

(Dokończenie nastąpi).
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my prywatne, których ceny nieznacznie różniły się 
od żądań dyrekcji lasów państwowych, nie zostały 
uwzględnione.

M inisterstwo komunikacji uznało cenę wytyczną dla' 
podkładów w wysokości 4,30 zł. za sztukę dla typu I, a 
dla typu II 4,05 zł. W obec podrożenia jednak drzewa 
okrągłego cena w tej wysokości jest całkiem  nierealna, 
czego dowodem są żądania 5,15 zł. za sztukę na prze­
targach w Poznaniu i w Krakowie.

W obec takiej sytuacji nasz przem ysł i handel zna­
lazł się pod względem produkcji i zbytu w położeniu 
wysoce niekorzystnem . Zważyć bowiem należy, że na­
wet z m aterjałów  najcenniejszych, przeznaczonych na 
eksport, wyrabia się pewną część podkładów i stosownie 
do tego ofiaruje się ceny za surowiec. Rzecz oczywista, 
że odpadnięcie tak poważnego konsum enta, jakim jest 
P. K. P., w wysokim stopniu niekorzystnie wpływa na 
kalkulację. W dodatku zważyć należy, że w cenie żą­
danej przez poszczególne firmy m ieści się około 10%  
różnych podatków, tak że cena żądana przez stronę 
prywatną w rzeczy sam ej jest znacznie niższa. Oprócz 
tego dyrekcje lasów państwowych nie potrzebują składać 
przy dostaw ach dla P. K. P. żadnych kaucyj, a term in 
dostawy jest wprost nieograniczony. Wskutek tego nie 
płacą też żadnych kar za zwłokę.

O statnio opublikowany plan cięć w lasach państw o­
wych dla kampanji 1926/27 przyniósł do pewnego stopnia 
wyjaśnienie sytuacji i potw ierdzenie tego, czego się już 
dość długo spodziewano, a mianowicie zm niejszenia po­
daży. Z punktu widzenia racjonalnej gospodarki leśnej 
utrzymanie cięć w opowiednich ram ach jest może po­
żądanie. Z drugiej strony zachodzi jednak pyta­
nie, czy wobec wysokiej konjunktury na rynkach zagra­
nicznych nie należałoby wyzyskać konjunkturę eksporto­
wą do ostateczności. W tym kierunku poszły też i inne 
państwa, produkujące drzewo eksport, jak Szwecja, gdzie 
się nawet poważnie nad tern zastanawiano, czy nadm ierne 
wyręby nie będą ostatecznie szkodliwe. Te wątpliwości 
rozstrzygnęli nie faęhowcy leśni, lecz ekonom iści, wycho­
dząc z tego założenia, że konjunkturę należy wyzyskać, 
dopóki się nastręcza.

Ceny wykazują naogół usposobienie bardzo m ocne. 
Z  powodu wojny celnej z Niemcami ofiaruje się z Polski 
przedew szystkiem  blochy sosnowe, mniej dłużyc do Nie- 
m iec po cenach coraz wyższych. Za średnio gruby to­
war żąda się 40—42 sh, za grubsze wymiary 45—48 sh 
loco granica niem iecka. Z tego już wynika, że żądania 
poszły bardzo znacznie w górę.

Na stacjach kresowych leżą zapasy dosyć duże, 
których nie m ożna przywieść z powodu braku wagonów. 
Pożądanem  byłoby, ażeby Ministerstwo Komunikacji

baczniejszą zwróciło uwagę na tę dziedzinę, przeznacza­
jąc niektóre dni tygodnia na zaopatrzenie tylko rynku 
wewnętrznego. Ceny obecne są następujące loco wagon 
stacja załad.: Dłużyce sosnowe od 18—20 cm. średnicy
30 złotych. Deski sosnowe obrzynane 6 0 —70 zł.. S to­
larka sosnowa 110— 115 zł.. Kloce sosnowe 32 do 34 sh. 
za metr* loco wagon stacja załadowania. Kopalniaki 
sosnowe 19— 21 zł. za m etrs.

RYNKI KRAJOW E.
Wyniki sprzedaży drewna użytkowego i opałowego. 

Nadleśn. Państwowe Kąty D. L. P . Poznań. 
Licytacja w dniu 10. listopada 1926 r.

Dąb V  kl. za m3 40.90 z ł.
Ił w ałk i u żytk . za m p . 9.50 il
II drągi I kl. za sz t. 3.50 li
19 I I  „ II 2.30 ll
II w a łk i opał. za m p . 7.57 ll

G rab ll II ii 10.00 /i
B rzoza V  kl. z a  m3 20.40 II

»l w ałk i o p a ł. za nip. 11.00 il
O sik a V  kl. za m3 13.70 ll

li sz c z a p y  opał. za m p. 10.00 ll
li w a lk i „ ii 5.37 ll

Jesion IV kl. za  m 3 39.00 II
S o s n a i ii 27.95 19

91 I I  „ ii 24.95 II
91 I I I  „ ii 18.90 19
91 I V  „ ii 14.80 >i
II s z c z a p y  opał. za m p . 11.80 II
II w a łk i „ ii 7.28 II
1) drągi 1 kl. za sz t. 2.13 II
91 „ II „ li 1.20 , I I

Nadles'n. Państwowe Międzychód D. L. P. Pozuań. 
Licytacja w dniu 16. listopada 1926 r.

Sosna szczapy opał. 
wałki łupane 

„ okrągłe

za mp.
I

II

5.47 zł. 
3.68 „ 
3.50 „

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
Z Giełdy Drzewnej w Bydgoszczy.

O gólne Zgrom adzenie członków Giełdy Drzewnej 
odbyło się w dniu 11 listopada br. w sali posiedzeń 
Izby Przem ysłow o-H andlow ej w Bydgoszczy w obec­
ności rządowego komisarza Giełdy, p. B. Kasprowicza, 
Zgromadzeniu przew odniczył w iceprezes Rady Gieł­
dowej, p. Dyr. Janusz Podczaski, który po kom unikatach 
o charakterze formalnym zwrócił uwagę członków na

N o to w a n ia  d e w iz  z  d n ia  2 0 . l i s to p a d a  1926 r .
Obsługa rad jotę! egrafićzna P. A. T-icznej.

Dewiza

St
op

a
dy

sk
on

t.

P a ry te t 
w zł

N otow ania
za

w War- 
szaw ie

G dańsku B erlinie Londynie Nowym
Jorku

Paryżu Pradze Zurychu W iedniu

W a rs z a w a ................... 10 100 zt 57,11 46,63 43,50 57,50 78,45
Poznań .......................... 10 — 100 zł — — — — — — ------ — —

G dańsk ....................... eVs 113 100 Gd. gid. — — 81,75 — — — ------ — —

B e r l i n .......................... 6 123.45 100 R. M. — 122,628 — 20,43 23,73 V* 673,— 801,25 123,05 167,95
B e l g j a .......................... 57, 100 100 fr. belg. — — 58,65 34,86 13,90 3,72 469,— */, 72,15 98,48
B u k a r e s z t ................... 6 100 100 1. — — — 895 1,77 14,81 — 2,80 3,81*/*
B u d a p e sz t................... 7 105.01 100000 k. w. — — 5,917 27,70 0,014*/. 1074 — 72,60 99,07
H o la n d ja ....................... 3 V, 208.31 100 gid. hol. 360,60 — 168,61 12,13 39,97 713 1351,12*/, 207,35 282,70
K openhaga ................ 5 138.88 100 k. d. — — 112,57 18,2078 26,64 — — 138,15 188,50
Londyn ....................... 5 25.22 1 fun t ster. 43,69 24,98 V2 20,454 — 4,847,6 133,— 163,50 25,14*/. 34,31 */«
Nowy Jork  ................ 37. 5.18 1 dolar 9,00 5,15,65 4,217 4,84716 — 26,82 33,70 5,183/. 707,65
P a ry ż ............................. 7 7. 100 100 fr. franc. 33,90 — 15,84 136,87 3,62 */* — 118,47*/, 19,35 26,67
Praga .......................... 6 105.01 100 k. czesk. 26,72 — 12,497 163,62 2,96 */* 83,30 — 15,36*4 20,96
R z y m .............................
S z w a jc a r j a ................

7 100 100 i. 37,95 — 17,67 115,50 15,15 144,00 — 21,70 29,61
37 , 100 100 fr.szw ajc 173,95 — 81,30 25,14 V* 19,28% 517,00 651,25 — 136,50

S to k h o lm .................... 4 138.88 100 k. szw. — — 112,51 18,16* s 26,69 719,00 — 138,40 188,70
W i e d e ń ....................... 7 105.01 100 szyling 127,18 — 59,48 34,40 0,014 */. — 476,37*/, 73,12*/* —

„K urjer Poznańsk i".
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to ,  że zgodnie z obowiązującymi przepisami o d  połowy 
bieżącego roku  mają dos tęp  do  Giełdy także firmy za­
graniczne, co zwłaszcza po  zawarciu trak ta tu  hand lo ­
wego z R zeszą Niemiecką będzie miało dla dalszego 
rozwoju Giełdy bardzo duże znaczenie. Bowiem z chwilą 
zawarcia t rak ta tu  Bydgoszcz z pew nością odzyska 
daw ne sw e  św ie tne  s tan o w isk o  w hand lu  drzewnym.

Zgodnie z porządkiem obrad , rozpatrzono spraw o­
zdanie z czynności Giełdy oraz sp raw ozdan ie  k aso w e  
i ra ch u n k o w e  za  czas od dnia 25 października 1924 r. 
do  dn ia  31 października 1926 r. Zgrom adzenie  przy­
jęło  o b a  spraw ozdania do wiadomości i uchwaliło 
udzielić skarbnikow i i Kadzie Giełdowej absolutorjum.

P o załatwieniu z kolei sp raw y preliminarza bud­
żetu na  n as tęp n y  okres budżetow y, przystąpiono do 
zw yczajnych i uzupełniających wyborów do Rady 
Giełdowej. W drodze wyborów zwyczajnych powołano 
na ra d có w  g ie łdow ych  p. Dyr. Jan u sza  P odczask iego , 
p. Dyr. A ndrze ja  Robakowskiego, p. Dyr. T om asza 
Baranow skiego, p. Dyr. L eona Jackowskiego i p. M. L. 
W ilhousa. W drodze w yborów uzupełniających powo­
łano na  rad có w  p. Dyr. M esse ra  z Koronowa, p. Dyr. 
W oźniaka z Inowrocławia i p. Leitgebera z Poznania.

Nowo obrani radcowie giełdowi podlegają zatw ier­
dzeniu ze strOny Pana M inistra  P rzem ysłu  i Handlu. 
Po p rzep row adzen iu  tych formalności R ada  G iełdow a 
będzie liczyła 15 członków, a w sk ład  jej poza w y ­
m ienionym i już radcam  giełdowymi będą wchodzili 
pp. Edm und Baier z Koronowa, Tomasz C zerw ińsk i 
z W arszaw y, A leksander D ąbrow ski,  z  W arszawy, 
B en ed y k t  Krygier z  W arszaw y, W acław  Mroziński 
z L idzbarku, M arjan Namysł z Poznania i Antoni 
i W ardzińsk i z Nakła.

Wybór nowego Prezydjum R ady  Giełdowej n a ­
s tą p i p o  za tw ierdzeniu  now e w ybranych  radców  gieł­
dow ych.

W 'dalszym toku obrad  uzupe łn iono  skład Komisji 
Rozjemczej przez powołanie do niej pp. N amysła, W a r­

dzińskiego, Tomczyckiego, Podczaskiego, Dzionarę, D ą­
browskiego, Jackowskiego, W ilhousa ,  Hochlinskiego, 
Wiśniewskiego, B aiera  i Litkewskiego.

Do Komisji Rewizyjnej w ybrano pp. Wiśniewskiego, 
Tomczyckiego, Dzionarę, St. U rbańskiego i Wigurę.

W  braku zgłoszonych w olnych  w niosków  zgro­
m adzenie  zamknięto. .

Spraw ą u tw orzenia dalszych giełd d rzew nych  
w Polsce  zajmowała się R ada Giełdowa Giełdy D rze­
wnej w Bydgoszczy w dn iu  10 bm. R ada  zajęła życz­
liwe s tanow isko  w obec  projektów założenia giełd drze­
wnych w W arszaw ie  i Lw owie, albowiem sądzi, że 
w ten  sp o só b  możliwem będz ie  p rzeprow adzenie  o rg a ­
nizacji w ew nętrznego  rynku drzewnego, zaś w spółpraca  
poszczegó lnych  giełd wogóle wpłynie na zw iększenie  
obrotów  giełdowych.

O dpow iedzi r e d a k c j i .
Pan J. L ew andow icz, tartak Garbatka. Możemy 

Panu polecić  następującą literaturę:
Inż. Szw arc: M echaniczna przeróbka i konser­

wacja drewna. Sortow anie drewna. Transport drewna. 
T echniczne w łasności drewna. Chem iczna przeróbka 
drewna. P ą czew sk i: Lasy przem ysł i handel w P olsce.

M. Żerbecki i W. Kisiel: Przem ysł Tartaczny.
H oleb ińsk i: Budownictwo w iejskie. C zarnow ski. Nasz 
handel drzewny. Sokołow ski: Powojenna eksploatacja  
lasów . H erzberg: Zarys technologji drewna. Zięterski: 
Technologja drewna. Weber: Tartaki (w  jęz. rosyjskim).

Jeśli chodzi Sz. Panu o wymagania rynków krajo­
wych i zagranicznych (sortym entacja), to radzimy przej­
rzeć sob ie artykuły w „Rynku Drzewnym*1, dotyczące tej 
sprawy.

Specjalnie w iele pisaliśm y o tern w ostatnich  
m iesiącach . O ile wiem y, literatury na ten tem at P o l­
ska nie posiada. W ogóle trzeba przyznać, że nasza  
literatura fachowa jest d osyć uboga.

Książki, w ym ienione wyżej, dostanie Pan w księgarni 
G ebethnera i Wolffa, Poznań ul. Fr. Ratajczaka.

KALENDARZ TERMINOWY
SPRZEDAŻY DREWNA ZARZĄDÓW LEŚNYCH,

S =  su b m is ja  
L =  licytac ja  
W =  z wolnej ręki

T  e r m i n w. =  Woje- R o d z a j

d r e w n a
D ł u ż y c e

K o p a l n i a k i
o  « 
c  i  
a  o

Bliższe
szczegóły

N
a-Cl

M i e j s c o w o ś ć w ódrtw o ■ inne
« i -i Q e glo­ U  w  a

dnia
Nite (lokal sp rzed aży ) d. =  Dyrekcja 

Lasów Państw .
uży tkow e O  o cc nie y

| k la sa sz tu k  | m 8 m 8 mp. mp. Nr. a

23. XI. 26.

24. XI. 26.

25. XI. 26.

30. XI. 26.

11«o

110fl

1200 

1000 

1200 

1230 

11« 
1200 

1100 

1180 

1100 

1. XII. 26. 11*0 

3. XII. 26. 1130 

14. XII. 2«j 1130

D. L. P.  S ie d lc e  
(k an ce la r ia )

P a ń s tw .  N adj .  S a rn iag ó ra  
(k an ce la r ja )

D. L. P .  S ie d lc e  
(k ance la r ja )

P a ń s tw .  N P o t rz eb o w ic e  
(k an ce la r ja )

O. L. P.  Łuck  
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl .  Dąbrowa 
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl.  L eśno  
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl .  S a rb ia  
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl.  Gołąbek  
(k a n ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl. Łąkowa 
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl .  Z b iczno  
(k a n ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl .  B łęd n o  
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl.  Wirty 
(k an ce la r ja )

P a ń s tw .  Nadl.  Wirty 
(k an ce la r ja )

d.

d.

siedl.

bydgoska

- s iedl.  

pozn. 

tucka  

bydgoska

- t o ru ń sk a

• pozn.

• bydgoska

- to ru ń sk a

- t o ru ń sk a

- to ru ń sk a

- to ru ń sk a

- to ru ń sk a

so s n a

so sn a

I-IV

so s n a

II-IV

I-IV

f- IV  

I-IV  

I-I V 

l-III 

1-IV

10227

11895

5896

6336,75

677

4090,82

1894,—

4881, 

7085,49 

3775,93

314,36

18000,-

25023,-

140,—

3220,-

5000,-

985

1007

978 

1010

979 

1016

995 

99^1027 

99 1032 

100 1040 

1 Oo|l 039 

99 J 035 

99 1036 

99^1037
I

na  sp r z e d a ż  ca  11200 
ha  drzew , n a  pniu.

na sprzedaż m aterjałów  ta r  
tych  I ciosanych, drew na 
użytk., kopalń ., papierów ­
ki i drew na opalow ego.

(d rew n o  kop. na  pniu .)  

na  sp r z e d a ż  lasu.

(d rew n o  kop. n a  pniu).

(kopalń,  w całych dług).

(na m a ją ce  s ię  w yro ­
bić d re w n o  kopalń .)

R e d a k to r  odp o w ied z ia ln y  za  d z ia ł  R ynku  D rz e w n e g o  Jd z e f  Zió łkowski,  za dz ia ł  o g ło sz eń  I a d m i n i s t r a c j ę  w ydaw nic tw a  E d m u n d  B a r t* .



6 RYNEK DRZEWNY NR. 190. 1926

Do s p r z e d a n i a

n
z drzewostanu 70-letniego z cięcia r 1926/27. Drewno powyższe gładkie 
nadaje się na pap ierów kę i może być wyrobione na dymensje według
życzenia kupującego. ^

Pisemne oferty z podaniem cen za 1 m ’ względnie 1 mp. loco las 
uprasza się pod adr. Nadleśnictwo ,,Miłosław" Bagatelka p. i stacja Miłosław.

Warunki zapłaty 25%  przy zawarciu umowy, 76%  w miarę przekazania 
numerownika. Na życzenie obejmie zarząd leśny dostawę do koleji we­
dług umowy. | ____

Z s r z ą d  l e ś n y  M i ł o s ł a w .

PftUGI «eeKERTH»
z n a n e  ze  swe j  d o b ro c i  p rzy  u p r a w a c h  leśnych

p o l e c a

Rynek Drzewny
Skfcdn. Harzgdzi leśnych 

P O Z N A Ń
Wielkie Garbary nr. 20.
Tel. 18-20. — Tel. 18-20.

P a ń s tw o w e  N a d le śn ic tw o  Z b iczn o
p o cz ta  Zbiczno, pow iat B rodn ica  (P o m o rze )  

sprzeda w drodze submisji sosnowe drewno użytkowe z cięć bieżącego roku 
gospodarczego w następujących losach.___________________

t a l ek u p u j e m y
Łaskawe oferty w niemiec­
kim języku do Adm. Rynku 
Drzewnego pod N p . 7 5 9 .  W

S z e l a k  
i k le j

dostarcza po dogodnych cenach
C a r l  E . Kiihit

G dańsk .

11
kupuje stale W

A U Cl II C Frankfurt (O der)  
, Ił Ł I  U Ł ,  S t i f t s p l a t z  10.

Ż ą d a j c i e
cennik 

ilustrow any katalog

K L U P y
(tastry)

U n i D i s t i .  Rynku Drzewnego
S k ła d n ic a  narzędz i  leśnych. 

Poznań ,
Wielkie Garbary 20, telef. 18-20

Nr
. 

lo
su

Leśnictwo Oddział
K L A S A  

1 | 11 | III IV 
m8

Razem
m8

U w a g i

1 Rytebłota 4d
t

51,48 213,36
1,37

77,60 12,59 355,03
1,37 Odległość od spławu 1,2 km.

i Rytebłota ; 26 106,19 201,83 
5,06 7,11

85,10
2,58

8,83 401,95
14,75

Odległość od spławu 1,2 km.

3 Zarośle
...... ■■■

94
t

84,36 248,56 
18,00j 38,44

127,81
24,04

10,47
2,49

471,20
82,97 Odległość od spławu 2,5 km.

4 Zarośle 99
t

180,74 171,81 
74,04 48,20

30,94
9,70

6,50
1,42

389,99
133,36 Odległość od spławu 2,5 km.

5 Rosochy 180 364,13 266,52 47,26 1,40 679,31 Odległość od stacji Konojady 
6,5 km.

6 Górale 165
t

341,98
18,23

319,92
11,93

45,93
2,81

5,20 713,03
32,97

Odległość od stacji Konojady 
6,5 km.

Drobne różnice w podanej m asie zastrzeżone.
Oferty w zalakowanych kopertach z napisem ,,submisja“, należycie ostemplowane (2,20 2 f.), 

należy składać do Nadleśnictwa do dnia 3 0 .  l i s t o p a d a  1 9 2 6  r .  przed poł. godz. 11 tej, poczem 
nastąpi otwarcie ofert. Oferty winny zawierać cenę za 1 m8 w liczbach i słowach, w złotych 
i pełnych dziesiętnych złotego, za każdy los osobno, pozatem oświadczenie oferenta, źe warunki 
sprzedaży są mu znane i że się im poddaję bez zastrzeżeń.

Zatw ierdzenie ofert zastrzega się Dyrekcji Lasów Państwowych w Toruniu.

S ł o w n i k  
j Leśniczy

I. C zęść: (5 
polsko niemiecko-

francusko-angielska. 
C en a  z a sa d n ic z a  4 z ło te .

II. C zęści 
francusko-polska, angiel­
sko - polska, niemiecko-

polska.
Cena zasadn icza 6 złotych. 

Przyjmuje zamówienia:

Admin is t rac ja  
Rynku Drzewnego
P oznań , W. G arbary  20.

W razie zmiany mnożnika 
Związku Wydawn. Polsk. 
zastrzega się zmianę ceny



1926 R Y N E K  D R Ż E W N Y .  N K . iÓÓi.

W najbliższym czasie wyjdzie z dru­
ku praktyczny i dogodny W użytku

k a le n d a rz  le ś n y  na r !
p o d  ty tu łe m

„DARZ BOR”
n a k ł a d e m  „Przeglądu Leśniczego! Rynku Drzewnego" T.ź o.p.

Kalendarz teh formatu kieszonkowego, ojjrócź ogdlfio 
kalendarzowej czyści, zawierać będzie Wszelkie d lii leśnika 
i myśliwego niezbedne wskazówki, ró ińe  ihiormacje, tabele, 
obliczenia, formułki i t. d. okaż notatnik.

Cena W p łócie tthe j trw a łe j opraw ie wynosi 4,25 zł. 
oprócz kosztów przesyłki.

Zamówienia przyjmuje już naprzód

l
fidminislratja Przeglądu leśniczego i

P o z n ó ti.W ie lk ie  Garbary 20.

K a id g  litość

blothów i desek odziemkowycti wietiiMlkowyili jak 
i  ckisgłego drzewa sosnowego i dębowego, sztzapów

e tc . k u p u je  z a  g o tó w k ą  11)33

„ D R Z E W O 11 Tartaki i Handel Drzewa  
Bydgoszcz, Gdańska 12? - Tel. 1160

Żołędzie
Admln. Rynku D aw nego . Poznań. W. Garbary 2D - tel. 1B20

kupujem y, sprzedajem y
i bierzemy w komisową 
sprzedaż.

I
wszelkie drzewo liściaste pierwszo­
rzędnej jakości w stanie okrągłym  820 

=  i tartym , ja k : =

dąb - klon - buk 
jesion > brzost 
grab - akację 

lipę

brzozę - topolę 
osikę - orzech 
olchę - gruszę

i wiśnie.
<

Otto Zweigentha! & Co.
H u r t o w y  H a n d e l  D r z e w a

PRAG II, Vaclavske nam. 6 3  Tel. 22717.

Pod*uWUje się kupna

: 10000 m3 korowanych j
■ w a ł k ó w  sosnowych*
■ od 16 env, W Bifehkim kóńću W zwyż grUbyck; 1 50 m. długich

■ ffiiNRO SCHROEDER 8 Co., 0.10. i.RRLIIEŚ i. P91. ;
■ k  l i  a ■ i  ■ jh. a a a ■ ■ ■ a  ■ a i  ■ *  ■ u  a,.a « iś- » ■ » * * »  ■ a a & > a * i ą 3

VOgłoszenie.
Dnia 7. grudnia 1926 r. o godzinie 12-tej w lokalu 

D. L. P. w Radomiu przy ul. Lubelskiej 53, odbędzie się 
licytacja na sprzedaż z N w a Malomierzyce 6 6 6 ,5 4  m  
d r e w n a  u ż y t k o w e g o  d ę b o w e g o .

InfóHhaęjt udziela D. L. P. w P adottliU  erdz Nad* 
leśnictwo Mdłomierzyce:

Ó yrekc jń  LoSów Paflst\V6w yck  
1045 i r  HadomiU.

^ IIII I I I I I I I I I I I I I I IIIIIIIIIIIIIIlIllllllllllIllIlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllb lllń llilń llń lń llllllilillllilń ń lH IIIIIIH ń ń lllll^

Z a g r a n i c z n a  f i l  m a  p o ś t u k u j t

" tai ikdw w okolicy łamu Tutkohkick, edIdih t f *1 
D ii i  sio akoidowego pizetietania i n n i .

Łaskawe Oferty z dbktadnettl podanifetti cenji kiefdwSć pr8- | |  
Simy do firthy (lD4d =

U  E X P O R T A T IO N  Ś  A., W a rs z a w a ,
u l ic a  K s ią żę ca  6 /1 6 .

Hit

Kupię za gotówkę: 1030

1.500 tm. świerkowych klotów odiiemk. od 40 cm. ( 0  wzwyż
1.500 „  topolowych . . . . . . . . . . . . . . . . . . 55 „  ( / )  ..

Załadowanie winno się rozpocząć natychwiast i za­
kończyć do końca lutego 1927 r. Oferty do:

A. HAINKE, Langenols, Bez. Lieoiiiz.

ŻEGLARZ POLSKI:
TYGODNIK :

poświęcony sprawom żeglugi morskiej i rzecznej ■ 
ze szczególnem uwzględnieniem potrzeb i zadań m 

ŻEGLUGI POLSKIEJ. 1
Piaty rok istnienial

Podróże morskie 
i sport wodny. 

Kronika portowa.

Piaty rok istnienia

Kronika kwiatowa 
żeglugi i Indowy 

okrętów.
Prenumerata „Żeglarza Polskiego" wynosi rocznie 4 zł.; 
półrocznie 2 zł.; kwartalnie 1 zł., łącznie z miesięcznikiem 
„M orze", ilustrowanem organem Ligi Morskiej i Rzecznej> 
8 ,5 0  zł. rocznie, 4 ,2 5  zł. półrocznie, 2 ,15  rł. kwartalnie.

Adr. Red. I Admin.: Tczew. n i. Hallera 17. - Konto P. K. 0.170044.
Okazowe numery na żądanie. 285



8 f^VNEk DRZEWNY. NK. 100 1926

WOJEWÓDZTWO POMORSKIE

N adleśn ictw o P aństw ow e Łąkorz st. kol. Lipinki
Submisja na drewno użytkowe z zrębów roku gosp. 1927. 1040

Los Leśnictwo Oddział 
i poddział

S o s n a
I kl. 11 kl. III kl. IV kl. Razem

m*

I Łąkorz 11a 312,41 275,12 67,71 5,88 661,12

II II 34b 102,42 116,79 — — 219,21
III Wąkop 30 234,06 |351,43 — — 585,49
IV 51b 515,10 341,39 77,62 1,63 935,74
V Skarlin 112a 204,66 501,54 — — 706,20

VI Lipowa-Góra 96a 405,00 440,00 80,00 3,00 928,00
VII Lekarhy 117 560,00 280,00 — — 840,00

VIII 179b 409,71 237,16 24,25 2,93 682,17
IX Krotoszyny 136 260,00 380,00 90,00 — 730,00
X II 139 310,581 472,46 114,52 — 897,56

8 km. od st. kol. Biskupice
2 km. od spławu
7.5 km. od st. kol. Biskupice
3 km. od spławu
6.5 km. od st. kol. Biskupice
3 km. od spławu
5.5 km. od st. kol. Biskupice
4 km. od st. kol. Biskupice
3.5 km. od st. kol. Biskupice
5 km. od st. kol. Biskupice
6 km. od st. kol. Biskupice
3.5 km. od st. kol. Biskupice 
3 km. od st. kol. Biskupice

Oferty należycie ostemplowane i zalakowane z napisem „Submisja11 należy nadesłać do 
dnia 3 0 . l is to p a d a  b . r . w którym to dniu o godz. 11 -tej nastąpi otwarcie ofert w obecności 
ew. przybyłych oferentów. Oferty winny zawierać cenę w cyfrach i słowach za każdy los w złotych 
i dziesiątkach złotego oraz oświadczenie, że oferentowi znane są warunki sprzedaży i że takowym 
bez zastrzeżeń się poddaje. Nadleśnictwo zastrzega sobie różnice masy, podanej w losie VI, VII 
i IX, którą to ustali się po ukończeniu wyróbki dn. 29. XI. b. r. Za jakość drewna nie odpowiada 
się. Zatwierdzenie ofert zastrzega się Dyrekcji Lasów Państwowych w Torunie.

N adleśniczy Lasów Państwowych.

U w a g i

(1041WOJEWÓDZTWO POMORSKIE.

Nadleśnictwo Państwowe Dąbrowa
poczta Jeżewo, Starostwo Świecie 

Sprzeda przez subm isję następ, drewno użytkowe z roku gosp. 1 9 2 5 / 2 6  i 1 9 2 6  2 7 .

a
J
u

Z

Leśnictwo O d d z ia ł  
i poddz ia ł S z tu k

K L A S A
R azem O dleg łość  

od  s tac j i  ko­
lejowej

kim.

U w a g iI. II. III. IV.

m*

A. D łużyce 2 roku ggospodarczego 1 9 2 5 / 2 6 .
1 Dąbrowa 43 96 145,61 54,15 2,96 0,42 203,14 C z ersk  św. 2 O koro w an e
2 B ursz tynow o 126 254 — — 32,80 68,31 101,11 Kwiatki 5 II
3 II 125a 848 — 10,98 145,70 212,10 368,78 5 „

4 Borsukow o 160 440 124,15 341,30 91,90 12,20 569,55 5
5 u 174a 201 50,68 116,98 63,76 3,96 235 38 6
6 I I 175 1036 431,91 726,28 232,64 22,58 1414,11 6

7 I I 177b 139 118,32 108,26 11,73 2,58 240,89 6
8 II 178a 1072 111,10 397,95 338,46 101,85 949,36 6
9 11 181 1050 206,38 797,55 277,09 18,44 1299,46 6

B. Kopalniaki z roku gospodarczego 1 9 2 5 / 2 6 .
0 Dąbrowa 9, 14, 24, 23, C zęśc iow o

34 1207 221,61 J e ż e w o  2— 3 m agazyn .
11 C zersk 223 1735 195,41 C z ersk  św. 1 Magazynów.
12 Kwiatki 153 89 i 16,43 Kwiatki 1
13 B ursz tynow o 126 1876 322,67 5
14 II 125a 5534 976,92 a  ^

15 B orsukow o 180ab, 191,
160, 178a 1412 303,04 „ 5 - 7

16 II 177b 4008 494,62 6

c . Dłużyce z roku gospodarczego 1 9 2 6 / 2 7 .
17 Dąbrowa 21 321 205,68 238,49 50,25 7,10 501,52 Je ż ew o  2
18 »l 22, 32 199 128,16 150,00 27,49 3,73 309,38 „ 2 - 3
19 Kwiatki 128b, 188 1406 13,77 128,05 362,61 268,89 773,32 Kwiatki 1—4
20 I I *132 2778 48,58 750,03 917,06 340,11 2055,78 4

D. Kopalniaki z roku gosparczego 1 9 2 6 / 2 7 .
21 C z ersk 234a 3461 457,49 C z ersk  św. 2 Magazynów.
22 »» 226 2071 274,26 2 II

23 Kwiatki 128b, 132,188 1990 412,95 Kwiatki 1—4 C zęśc iow o
m agazyn

Pisem ne oferty, należycie ostemplowane, w zalakowanych kopertach z napisem „Submisja11, 
winny być nadesłane do dnia 6 . g r u d n ia  1 9 2 6  r . do godz. 12•'!0, poczem nastąpi otwarcie ofert 
w kancelarji Nadleśnictwa. W ofercie należy podać cenę przeciętną za 1 m:i dłużyc wszystkich 
klas wzgl. za 1 m:l kopalniaków każdego losu w złotych i dziesiątkach złotego, w cyfrach i słowach, 
wraz z oświadczeniem, że oferentowi znane są warunki sprzedaży drewna w lasach państwowych 
i że poddaje się takowym bez zastrzeżeń. Ubiegający się o kredyt winny to zaznaczyć w ofercie. 
Nadleśnictwo zastrzega sobie różnice w masie i za jakość drewna nie odpowiada. Koszta koro­
wania wzgl. magazynowania drewna ponosi kupujący. Zatwierdzenie ofert zastrzega się dla Dy- 
ekcji Lasów Państwowych w Bydgoszczy.

Mamy  
do oddania
kilka tysięcy m3 budulcu So­
snowego po sówce z wyrębu 1925 
r. III i IV kl. 1038

Oferty prosimy składać do 
Rynku Drzewnego pod lit. A. 13.

Abonujcie

R Y N E K  D R Z E W N Y

Baczność!
Na wyrażone z różnych 

stron życzenie wydruko­
waliśmy pewną ilość for­
mularzy p. t.

wylroczeS i przeitspitw
podlegających postępowa­
nia karnemu na zasadzie 
prawa o kradzieżach leś­
nych z dnia 15. IV. 1878 
roku (okładki i wkładki) 
i oddajemy je interesentom 
za poprzedniem nadesła­
niem 0.11 złp. za jeden 
formularz.

Również można nabyć
P la n  u r z ą d z e ń  g o s p o d a r s t w a  

l e ś n e g o  . . .  po 3 2  gr. 
Plan użytków ubo­

cznych . . .  po 12 gr.
W n io sek  C i ę ć . .  po 12 gr. 
Sz c z e g ó ło w y  p la n  cięć po 12 g r .  
n o m e r o w n i k i  d la  d r z e w a  b u d .  

i u ż y t k o w e g o ,  po 12 gr. 
N u m e ro w m k i  d la  d r z e w a  o p a ­

l o w e g o  . . .  po 8  gr. 
P r o j e k t  i o b r a c h u n e k  k o s z tó w  

w y k o n a n i a  z n i e s i e ń  po 12 gr. 
W y k a z  w y p ł a t y  n a lm o  p o  Mgr.
Lis ta  p ła t n i c z a  z a  w y ró b k g  d r e ­

w n a  . . . .  po 10 gr. 
D zien ny  r a p o r t l e ś n y p o  8 g r .  

za  K o r m u l a i z .
Mamy tik ie  na składzie

T k l E L U H I C Z M  M iary  l i -  
t r y c z n i i  d la  d r z e w a  o k r ą g ł e g o  
W a c ła w a  K a m lń s k ia g o  w cnnia  

1 , -  z ł .  z a  e g z e m p l a r z .

Adm lnU tracla (4 
lynk n D rzaw neno  IPrzeolada  

L eio lcz ig a
Poznań, W. G arbary 20. 

Telefon 1820.

Czcionkami Drukarni Rynku Drzewnego T. z o. p. Poznań ulica W ielkie G arbary  nr. 20.


